 Sprawiealiwość Twoja, Karma nasza, 


Kim brzemięniem 1 raczej odpuść nam z naszych wi 


win rie modlimy, A sdy. 
i 


A M 


qon 


MU EZOTERYZMOWI 


Nee 4e P sierpień TP Rok II 1937, 


MOD IED A Ce) A! gius 
OJCZE NASZ, 


cze, v którego raki nietvlko człowiek, ale i wszelki inny twór po- 

AA i moc do Życia czerpie, ao vei Którego osśtatecziie aS CK 
wrócić musi, nawet moce ciemności stale się odwracajace 90 (C TED RRE y 
prany Ojcze nasz - święć się imię twoje w cn w naszej c. m dowodzi: 
wszędzie, Ugruntuj królescwo Twoje w ras, abyśmy życiem naszy 
T3 zawsze LEJ kk M prawdy, że tylko Ty jesteś oetoja, jedyna wagel- 
xp SES i szcześliwości. Wszecy EP. ze doge oczy nasze nie 

W 7 T twórz je erdeczrnie Ć 2 6 'OBiIy. pr "m 
apro are Zy «otio dz ds ten Derio iam wolnosci woli et«orzylismy sobie 
semi piekło na ziemi. W ucieczce przeć "oba utraciliśmy oblicze Twoje 
a nawet pamięć o rodowodzie naszym tak-dalece,że już nle wiemy nawet ct 
czyuüluy,. Odróżnić nieraz zła oa dobrego nie umiemy. Ale Ty rie odrzu- 
cosz rax wyciągajacych sie do Ciebie.. Ujmij je mocno w dłonie Twoje. 
krzemożne, zanim moglibyśmy dokonać do reszty dzieło zatracenia własne- 
go. Przyjaż rychło ku nam królestwo Twoje, Twoja aziej sie wola, nie 
iuaeza Z która poacbul jesteśmy do jeżażca na dzikim i w aodatku, Ślepy! 
KOKIU, Weżmij poa władze twoja rozkoszną każdą romórke ciała naszego 
widzialnego 1 ciało nasze niewidzi^lne, iżby neu na drcaze odrodzenia 
pa dd S nie przeszkadzały. Nie orceny już garosować woli neszej d 
sbprzeciwiania się Twojej nieskończeGie wielkiej cierpliwości. Krobelka 
chce «ołysać sie wraz z falami Twojego prawa, Twojej madrej woli. 

Qjęze, mówiac przez usta Syna Twojiegc.a Zbawiciela naszego prZypo- 
mrlatef nam,12 "nie sarym cr. ebem cziowiek żyć bedzie,” To też o ct leb 
ae UT przedewszystkim Cie prosimy, gdyż mając chleb ten, także cie. 
lesny łatwo $2g3das Puy na codzien, Aby ciato nasze jako dobre agrzedzie 
służyć nam mogło, Wiele masz BO a w domu Twoim dla wszelk1e5g0 
mnóstwa tworów, ale my o nasz caleb auchowy i cielesny Cie prosimy, nan 
pożyteczny, bez krzywdy drugiego przez nas samych zapracowany,,,, . 

Majac chleb ten dwojaki nasz, szczęśliwymi moglibyśmy być przy kiero- 
waniu sie wola Twoja, gdyby, ach gdyby nie ciężar przewinień do ziemi 
naB przygniatajacy, ciężar gromadzony z własnej winy praes liczne wieki. 

- wymaga spłacenia długu aż do ostart- 
n ego szelazka. Jakże płacimy go, Jezexi Ty nie bęaziesz z nana? 
O site do cierpliwego znoszenia tego, co nam z winy naszej cierpieć wy- 
paca, Cie prosimy, Nie dopuść do załamania się ducha naszego pod, ciaz- 

A n według ojcowskiego 
mitosierdzia Trogo. „OPUŚĆ z win naszych więcej jako my odpuszczamy na- 
szym winowajcom, jeżeli można,,, ¿ay marne jest odpusZczanie nasze 
a wymawiając sZówtą prośbę o pot&e.lenie nasze raczej niź o odpuszczenie 

poćrośniem, ucz i nas żyć ofiarnie, byśmy i bliź- 

nim pomocnymi być mogli, 

Bożę, Ty nie uwodziBz nikogo w pokuszenie, owszem Zbawiasz od złego, 

A Jeżeli zsyłasz na nas doświadczenia, To nie dla przekonania sie Two- 
JE5O 0 naszej duchowej wartości, bo Ty wszystko wiesz i uczyć się nie 
musisz, lecz po to abyśmy sami w sobie przejrzeć się mogli jak w lus$rzę 
i poznali moce i ełabości nasze, Bez poznania takiego rość byśmy nie 
mogli. Przeto,GcSwladczajac nao /u1e kuszac/ ala nas sańtych,' dobrze 
nam czynisz, 0 wsparcie Cie tylko w doświadczeniu prosić winniśmy, iż 
bym ECT zin 5 i rośll Ku. doskonałości coraz większej, 

Św a um uja ducha, a Kkto wie cz . y le - 
kiej. już może przyszłości: staczać bojów LA od e D NATAAN 

~ A gdyby przedstawiciele zagad piekielnych zguby naszej agnąli i 
groziło nam zło ponaa nasze sił y badź nam 


y rodem mocn zbaw nas od 
złego, albowiem Twoje jest królestwo, Twoja” Ya! 


moc i cnwała, amen, 
/Czasopismo "Teozofia" rocznik 3,/ 


m 2 = 


Ge DONT, 
CZYM J ES TOMC LE SM 
Ciag delszy 5, 


Bo któż % ludzi wis, co jest w człowieku, 
tylko duch człowieczy, Który w nim jest? Także też i tego 
co jest w Bogu nikt nie wie,tylko Duch Boży, 

Aleómy my nie przyjęli ducha $wiara,lecz Ducha,który 
JOBE z Boga, abyśmy wiedzieli,xvóre rzeczy nam sa od 

oga darowane, 

O «tórych też mówimy nie tymi słowy których ludzka ma- 
drość naucza,ale których Buch Święty naucza, do duchow- 
nych rzeczy duchowne stoeujac, : 

Ale cielesny człowiek nie pojmuje tych rzeczy, E 
sa Ducha BoZero,- albowiem mu sa gzupstwem i nie może 
icn poznać,przeto,iż duchownie bywaja rozsadzone. 

Aleć duchowny rozaądza wszystao, lecz sam od nikogo 
nie bywa rozsadzonv, 

Albowiem któż poznał zmysł Pański? Któż go bedzie 
uczył? Ale my zmysł Chrystusowy mamy, 

a List l, Sw.Pawza, do KOrynńtów., Rozdź,2 


Możemy wiec powiedzieć że okul-  okulpyBta8, giła swej woli, na pod- 
tyzm,to szkoła filczoficzna,od któ- Stawie wyżej już wspomnianych a 
rej oddaliła sie, względnie którę  przeż niega poznanych, praw przyro- 


zatraciła ludzkość współczesna, dan A aztołedRE 
Szkoła ta posiadała już w wiekach ak JAK L:ZJOLOgSIA QZISIE JSZE 

starożytnych wiadomości tamie, o bada cinto fizyczne, tek orultyzm 
jakie wiedza dzisiejsza napróżno bada duszę, którą pojmuje jako isto- 


się kusi, a ponieważ wiedza dzisiej- te realną, Ciało fizyczne, powłokę 
sza nie chce sie zgodzić na to, że Nasza, rozumie jako Éwiazynie i 
istnieje wiedza jeszcze głębsza od mieszkanie nasze, jako mieszkanie 


niej, nie bedzie wiec w możności ducra, do którego KS | droga pe- 
gjuanaé na tym poziomie, co wiedza “ania prew przyrody,- klucz Zdobyw& 
O O pea E i ctwja go 
i3 eny A . A £ 3 ^d - Y L Pazi b 4 3 ra 
Bej pra w aeu apt qd puścić, może się w takim stanie z 


kapłani wszelkich kultów relirij- ; : a ge : y 
Eso o enp etate oriee tuezo gop ha mię jące Bifehtid, edes mi- 
| w ukryciu, pow ajJac ^ E A Tm 
swa wiedzę wybranym specjalnie ucz- pe res a PE 
niom, którzy jak już wspomniałem Zdolność ta, daje mu tę pewność 
cieżkie próby przejść musieli, nim ¿¿ on jest ta dusza,która posiada 
uznano ich za godnych tej wiedzy, = ciało tizyczne, i która je po śmien. 
nie każdy bowiem stać eie może UCZ ci fizycamej przeżyje, zgodnie z tym 
jc! ACE RC Magów, nie co wszystkie religie uczą 
każdy przezwyciężyć umie poguseę EE PE idem jli- 
nadużywania wiadomości i ZE zdcbyv- a e P UEM UEM Ee dapi E 
tych. W ten to pog ob wiedza ta okv1ityzm nie tylko popiera, ale 
przeszła z pokolenia w pokolerie, praktycznie udowsdnis, 

ERGO niebezpieczną bronią wszelkie zjawiska, wywołane przez 
byłby okultyzm w rekach ogółu, ómie- wtajemniczonych a rabiace wrażenie 
Ło odeprzeć mc2na ZRIZUU, Ze okul- cudów; wywołane sa na podstawie po~ 
tyńci zagdroónie wiedzę swa ukrywa- znanych praw przyrody, przy pomocy 
ja, przekazujac ja jedynie wybranym, 513 podobnych do elektryczności 
nie przynosi to i tak ujmę okulcyz- meenetyzmu, jednakże o cala przem 
mowi, którego już poszczególne pod- paść porężniejszych, które zwiemy 
działy przez naukę oficjalna uznahe a kas, ? 
zostały, To jedynie zachód odnosi Ci którzy przy pomocy sił tych 
się jeszcze tak sceptycznie do tych działaja, istnieli już w zamierz- 
kwestii, Które czymś zupełnie natu- chłej przeszłości aż po dzień dzi-' 
relnym sa u mieszkańców wschodu i wiejszy we wszystkich częściach 
lvdzi bedacych na wyższym szczeblu świata, 
rozwoju duchowego, Średniowiecze, błędnie rozumie jac 

srndiowanie sił przyrody, przycho= nauxi oxultne,nie bedace przecież 
dzi zreszta zupełnie zrozumiale absolutnie w jakiejkolwiek eprzecz- 
łatwiej narodom, które fauna i tos ności z nauka Chrystusa, skupia 
ra .do tego specjalnie nastreja, a adeptów tych w tajnych scowarzysze- 
fauna wachodu posiada pod tym wzęle- niach, 
dem szczególne włeściwości, Lecz zmieniaja się czasy, 
Miogzkańcy tamtejsi wiedzą dobrze, Dziś nietylxo Że Sie Okultyzm jawnie 
a GT CRACK R A srudiuje,Ble AE ou ofie Je na T. 
` to 44 = 1 ed a B 2) "9 La Y ^, 2 
zachód nazwałby nadprzyrodzonymi, ceda a A ZAŚAŁIĆ Poj 
ro zjawiska wywolywhne siłami ,ktÓre nauxi na Katedry swoje, 
"ie zdobywa, prowadzac specjalny Głównym jednak siedliskiem okultyz- 
tryb życia i chociaż zjawiska te, mu, to Indie i Tybet. 
wydaja sia ludziom AE) cudowny fem znajduja sie centra inicjacji. 
mi, To KEG dlatego, Że nie maja wLecz nie wszystko co pochodzi ze 


o nich bliższego pojęcia, A nie ^ M j Świ 
: . * lechoqu,jest świarłem ze światła 
jest to przecież niczym innym, jar OA z 


wiademym oddziaływaniem na poznare Wieje też ze Wschodu suchy wicher 
siły przyrody, | jałowej spekulacji i wiatr goracz- 

znane już u nas ajewisxa sgpirytys- Kowy pustego zabobonu,.. mówi 
tyczne,jak pukanie, rucny etolixa Bo Yin Ra w Ksiedze Satuxi Królews- 
sporty, pismo automatyczną, telexi. kiej, "Największa głupota 1 najwy2- 
»aga itp. mode xażdy rozwinięty pza madrość znajduja sie na Wecno- 


T Sg m 


dzie, 

Atoli światło z dalekiego Wschodu 
ducha jest wieczystą, Kosmiczną. ma- 
doScla. , i 

Potrafi ono dosiegnąć rażdego; 
kto może je przyjać,bęz wzgledu na 
to. 2 jakiego pochodzi narodu, 

Gdzie tylko żyje jeden z nas, tam 
posiada "Bractwo na ziemi” $wiaty- 

"nię ducha. 

Zaden z nag nie daje w swych sło- 
wach własnej nauxi,- 

W słowach każdego z czyniacych mó- 
wia Wszyscy czyniący Praświatim w 
wieczności, 

Napróżno bedziecie usiłowali od- 
różnić jednego z naa od jego Braci! 
Żadnego z nas nie można tu zabić, 
niszcząc jego ciało, bowiem w kró- 
lestwie ducha Żyjemy wszyscy wza- 
jom w sobie,przenikajac jeden dru- 
giego,zjednoczeni jeden ze wszyst- 
kimni, bez wzgledu na to czy Korzya- 

tamy jeszcze z ciała ziemskiego, 


Chcemy CE do serc ludzi, aże- 
by serca ludzi odnalazły Ścieżkę 
do ducha, | 

Wyborem: zaś kieruje p r aw o któ 
re jest ponad wszelką samowolą, 
i żaden z nas nie może dowoli przyj- 
mować do świątyni keżdego, Kto d0 
niej dotrze. - 

Strumień musi być blieko morza 
aby mógł dźwigać ne gobie morexle 
okrety. > 
Keżay, "to przychodzi do nas, 
doznać może pomocy i przewodu, 
atoli "$wiecenia" otrzymać może 
ter tylko, kogo prawo do tego prze- 
znaczyło, y | 

Wykazuje tu Bo YmRa wyrażnie, iż 
wtajemniczeni nie tworzą, bractwa, 
czy towarzystwą w zrozumieniu na- 
szym, jak to bardzo wielu sadzi, 
nazywając je nawet Białą Loza. 

Jest to bractwo bez przepisów, bez 
STATUTÓW, bractwo w zrozumieniu du- 


cz ez $ciliém 5 - 

PER co osad Sy d$ A A patrze- 
niem, bowiem znależliśmy królestwo 
najprostszego poznawania, kruinę 
Rzeczywistości,- - 

Tam Żyjemy i svamüad dzisiamy,na- 
wet gdy ciała nasze dziela tyslące 
mii.- 


ChOowWyn,,, 
Na ziemi cej zrodziliśmy sie na 
czynnych Braci "Synów Swiatia".- 
Przez nas ma Bie światło wiecznoś- 
ci śtać npaznawa num dla człowieza 
ziemi tej, nie oślepiając oczu 
ego, 
"Dà163 określa, — nie dzieli nas 


-— 


Kto znalazł dostep duchowy do ko- rasa ani narodowość, mowa ani grz 
|." BOŃ z naszego kregu, ten wkroczył nice geograficzne, oddalenie w cze- 
„na ziemi do áwiatyni ducha.— sie eni przeetrzen2, C.D.N. 


DUOC A. RIA ZET, 


Rocznica Cudu nad Wisłą, 

Dzień 15 gierpnia,przed 17 laty, srał się dniem epokowym nietylko w 
dziejach Polski, ale gałej Europy., 

W dolu tym rozbiła sie nawała bolezewicka,niosaca zagładę całej Kultu- 
pze chrześcijańekiej, o piersi Armii Polskiej. Zdawało się, że zguba 
ORA EM samym 1 E£uropy jest nieuniknioną,- a jednak zwycieżył 

E M c 

Cud nad Vista, nie był dziełem przypadku, jak vielu twierdzi, Prawem 
Ducra,był on dziełem :przeznaczeria, 

Kiedy naróć nasz zdedoralizowany, upadał coraz to niżej, oddalał sie 
od Boga, zogtał ukarany pozbawieniem bezconnej swej wolności, 

Oto przez Boga ustenowione brawo Karmy, według ŁC indywidnalnie 
czy też zbiorowo zostaje nam sprawiedliwość wymierzona, ) 

Przez cierpienia półtorawiekowej niewoli, musiał sie naród oczyścić, 
by módz zbliżyć się znowu do Boga, Którego sobie dopiero w cierpieniu 
przypomniał, aby za pośrednictwem Jego odzyskać, i to krwawo odzyskać 
swa, niepodlegiogc., 

Wiara w Boga, w pomoc Jego, sra£a eie zasadniczą spreżyną zwycięstwa. 
I Gud nad Wisłą, gprawiła ta sama potega wiary, narodu naezego. 

Czy pemieracie,- pisze "Mary Dzienrik" — te liczne Msze św, i modły 
gorace, które nieustannie odbywały sie wtedy o zbawienie Polski, te 
wspaniałą procesję z katedry św.Jara na Plac Zamkowy z relikwiani pa- 
JĄ polskich, gdy cała stolica rozbrzmiewała biagalnymi modłami do 
I nastał 15 sierpnia,- i zwyciężyły Moce jasne, — załamał sie front 


ed e hord, Które uciekać zaczęły w popiocnu, 1 
Stariy sl& dwie potęgi w sferze astralnej, potęgi niebios i piekieł, 
bowiem nietylko na ziemi walczono ale i nad nią. 


Czerwone hordy ze swoimi Pprocni ranj astralnymi, otoczone miazmatani 
ale. przeklehstwa, musiały cofnać się przed przemożną potega. istot 

promiennych, aroczonych aursolą oślepiającej jasności, które przyszły 
Z pomocą, przyciagaue błagalnymi modłami, przez naród, słanymi,przed 
tron Najwyższego. I okazało się jerzcze raz,że potega Ducha, zgniotła 
poziome i niskie cienie materializmu. A i określenie Cud nad W słą, — 


jak Mały Dziennik dalej pisze,- które sie od pierwszej chwili powszech- 
nie przyjęło, przypomina ram z przemoZna siłą, 2e jednak - istnieje Bóg 
i Jego niezawodna opieka nad tymi, krórzy wen wierzą. 

Lecz biada tym, Kkrórzy o nim zapomnieli, 
| Przytoczymy poniżej jedno z wiuzeń Wandy Malczewsklej. Życiorys ó- 
„raj, drokoweć Zaczniemy Już w jednym z nast.numerów”świacłh, ABEL a 


M : WANDA WIDZI er ROSJI. 

o roku i364 rzad carski poznosił rleeztory, zostawił tylko kilka z 

ograniczen em Liczby zakonników. Ilu ż tej bane ubyło, M wolo by- 

O PA aTa, Debo Lenien dar Przedstawiano mu w tym celu kan- 
data, winien byc wolnym od wojska i dobrze zapis r2 

pod wzgledem politycznym, i E e 


2 A = 


1 lasztorów należał także klaszto ominiranów, w Gl- 
Ap ted res LIU SE eee umarzo, przeor, SEN Seem Si, 
przedstawił do zatwierdzenia na ich miejsce nowych, odpowiadajacyca 
warunkom przez rząd TM Morum. Lec? rząd Zewsze wynajdywał jakąś prze- 
szkodę 1 wszystkich odrzicał, à 

Kiedy generał-gubernatorem w Warezawie został nr.Szuwałow, zdawało 
sie że rząd będzię wagledniejsz 5 Ur. Szuwatow był spokr?wnjony z &rys- 
toKratyczna, rodziną Walentyńowiczów, kavolicka, to też sądzono, ze 
dawnę ustaw dane za hr.Bęr eda powoli usuwane 

W gej też hadziejł przeor eiae cr poj chał do Księcia Lubomirskiego 
w Kruszynie z prośbą, aby był łaskaw wyrobić u hr,Szuwałowa stosownie 
do dekretu carskiego, zatwierazenie trzęcł kandydatów, zgłaszającyc 
stę do klasztoru i551 dim. I EE T p ich ETRAS UNDE ace 
wymogom rządowym, ; 1 i . 

S, Lubomirski przy widzeniu sie z Szuwałowym przedłożył mu prośbe prze- 
ora gidelskiego. Szuwałow zdziwił sie niezmiernie że książe śmie wyste- 
pować z podobńną prośbą. A gdy ks.lubomirski powołał sie na ukaz carski, 
Szuwaiow odpowiedział: “Ugaz jest dla Europy, a drugi - sekretny — po- 
lect, Zoby wszelkimi LE C IR dażyć do zupełnego wytepienia zakonników 

lasztorów. Może najdłużej utrzyma sie ESR pope ale i tam musi 
zabreknąć zakonników, lub jakaś okoliczność sie nadarzy, że rząd klasz- 
tor zamknie, a Biskup osadzi ksiedza świeckiego i sprawa bedzie zakon- 


czona. 


Te odpowiedź zakomunikował ks.Lubomirski przeorowi gidelskiemu z zas- 


trzeżeniem, by tego nie rozgłaszał, 


że nie, ER. przyjsci, 


u 


Wanda dowiędziawgzy sie o tvm od ks.Olkowicza i Auguetynika 
jem rzekia:"Szuwaiow nie bedzie diusó rządzić Sw A 


a tylko zbył kandydatów krótko, -* 


Ze BpOoKO- 
w Warsz&wie... RZád car- 


ski upadnie.... Rosja rozsypie sie... A xlasztory przetrwaja burze i 
wróca do dawnej świetności,jeżeli reguła zakonna bedzie ściśle przes- 


zrzegana,,, Rosje spotka kara 


boska za krew unitów przez nia przelaną, 


a wofajaca e pomstę do nieba.... Spotkała ja kara za prześladowani s 
nabożeństwa do Serca Jezusowego, /przegrana przez Rosję, wojna turecka/ 
i za zabranianie wzywania Matki Boskiej, jako Królowej O: 


Cały naród polski obrał Najśw.Marie Panne swoj 


„królowąą Stolica Apos- 


tolska ten tytuł zatwierdziła w litanii loretafńskiej, Kto śmie Matce 
Bogkiej tego tytułu zaprzeczać, może być ukarany, Matka Boska zdeptata 


pa 


i say wzruszeni ksieza, 
- Ja 


czarta piekielnego, zdepce i mocargów tego świata, walczących przeciw 
= e 1 D - . a . 
- Kiedyż to nastąpi? — zapytali obaj, widząc łzy w oczacr mówiącej 


ke.Broboezcz - odrzekła Wanda, zurecejac sie do ke,0lkowicza — 


-tego nie doczekamy, bo już starsi jesteśmy, ale ks,Grzegorz doczeka, 
I ks.Grzegorz Augustyniak doczekał Polski Wolnej, 


Wyjątek z "Wandy Malczewskiej” według: ke.S.P.Ma 


G.D-r. 
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Adam Dolata. 


Szczęście, 


M 


: q *Ur 2 , 
Grzechem jesz nie dążyć do szczęścia; 
ale wiexszym jest grzechem: nie chcieć 


P Qm Ou 
Bardzo czesto słyszy stę w dzl- 
aiejszych czasach słową,- jestem 
pożałowania godzień,- otóż i znowu 
nie moze sobie pozwolić na podróż 
która od dawna już planowałem, a 


którą sprawitaby mi naprawde wielm, 


radość,- już od kilku lar sie wysi- 
lam a upragnionego celu osiągnąć 

nie moge. Inni moga. sobie pozwolić 
na WSZySUtKO, rok rocznie wyjeżdża- 
ja na letniska, elegancko się ubis- 
zał Ay cj co przedsięwezmą, uda- 

e pie : 

I tam niektórzy uważaja, sie za 
bardzo DOPORYWOROBYCH przez los, 2y- 
cza soble aby ton los sie kiedys 
odmienił, zazdroszcząc innym któ- 
rych jak im sie zdaje, szczęście 
nie opuszczą, | 

Sądząc w ten sposób, zrozumieć nie 
mogą że każdy czyn spełniony przez 
nas, zwróci swoje działanie na nas 
samych, jeżeli jest dobry skutki 
jego będą dodatnie, jeżeli jest F 
zły, skutki jego beda. wrecz fatal- 
ne, Tylko czyny dokonane 7 pobudek 
idealnych moga przynieść błogostu- 
więństwo, 

Nie zasranawiaja. się atoli nad 
tym; czy osoby Którym przypiguja. 


BtTworzyć vu swego szczęścią, 


rzeczywiste Bzczeście,gą tymi; 

jakich ję sobie wyobraża ją, - m 
a miej jeszcze mySl& o tym, czy 
mając wszystko czego sobie 2ycza, 
sa zupełnie szczęśliwi, 

Prawdopodobnie jest inaczej, 

Do wszystkiego bowiem dobrego co 
przychodzi z zewnatrz, człowiek 
sie szybko przyzwyczaja,- bé uważa 
To waet za coś samo przez sie zro- 
zumiałego bedre najwyżej niezadowo- 
lonym Ze ianym pod każdym wzgledem 
jest jeszcze lepiej, a sam sadzac 
wciaż jeezcze że nie ma szcześcia, 

I tak byłyby zawsze, gdybyśmy Az” 
KO czekali na to urojone eżczęście 
z zewnatrz, Trwając w tym zamiarze 
nigdy nie bedzie inaczej i z pewnos- 
cia zaobedziemy tylko bardzo krót- 
kie chwile zadowolenia, 

O ile nie wnikniemy sami w siebie, 
i nie rozwinieny w sobie zdolności 
korzystania z wewnetrznych możli- 
wości szczęścia, siłarzeczy zawsze 
sie bedziemy rozczarowywaó 1 pozos- 
taniemy przy tym,co nazywamy "nie 
mam szcześcia”. Bowiem każdej rze- 
czy trzeba sie usilnie ćwiczyć, 

Cała tajemnica opiera sie na prak- 
tyce., Należy najpierw słuchać, po- 


~ 5 
potym myśleć, następale przejść do 
praktyzi, Odzosi sie to do każdej 
nauki. Należy sie jej neipier" wv- 
uczyć i zrozumieć, a wiele niapoje- 
tego stanie sie zrozumiałym, droga, 
stałego uczenia się i rozmyglania, 

Spodziewajmy się jax najmniej z 
zewnatrz a ogranic2mv się do tero 
co jest w nas i czego sami osia- 
nać możemy, Jeżeli wypełniamy obo- 
wiązki nasze cod2ienná, jeżeii sie 
je staramy wypełnić jar Dh ep ig 
to w pracy tej 7najdüojemv wielki3 
zadowolenie.0 ile zaś obowiazki 
awoje bezinteresownie wypełnia, o- 
giaga rezultary wproscq zadziwiaja- 
ce, Bezinteresco:.ność bowiem się o- 
płaca, Lecz oxazuje sie break cier- 
pliwoSci do jej urzeczywistnienin 
Miłość, prawda, $ bezinteresownoś 
pojawieja via nietylko jako moral 
ne przepisy i retoryczay kriac mo- 
wy,- wyobrażają, bowiem na jwvéezy 
ideał, zawierajac w sobie perage 
przejawu siły, 

Kr2vaicac sie doznajemy zadowolą= 
nia, jawiego z 2ernatra ocrzymać 
nie. możemy. Jężsdi wreszcie stara- 
my Sie żyć w zgodzie z bliżnimi, 
być im pomocni i usłużni, i takim 
którzy nan nis sa bliscy, jeżeli 
órobom ugochanym wyświadczamy male 
przysługi,- powinno nas LO, rados 
nym uczuciem napełniać, 

Wreszcie mugimy się jaszcze nav- 
czyć korzystać i z drobnycr radoś- 
ci, ceniac je jako jasne cywile 
dnia, chociażbv to byłv nawet tyl- 
Ko rzeczy małej wagi. Miła wiado- 
moć, przyjemny spacer, to radość 
dajaca już głębsze zedowolenis, 
cboÓ nie czasto ne nie nie zważa, 
Uductowiajac sie, doprowadzi nas 
niebawam wszysteo do Tegn, Że wo 
góje nie będzismy już mieli sposob 
ności być nieszczęślivymi i nieza 
dowolonymi, | 
Nie mam szczęścia, to utyskiwanie 
nrlezadowolonycr, ale nie rzeczywiś- 
cie nieszczęśliwych, 

Mieć ezżczęście; ro cog,co połączo— 
ne jest z wolą i wycrwałością, 

O wiele lepiej jest stwarzać so- 
bie eamemu szczeście, niż czekać 
na przypaaer jakiś z zewn&urz. 

Aby osiągnąć szczeście i zedorola- 
nie, trzeba stać rie człowiewiem 
zrównoważonym, który Świadom jest 
swoich czynów, nie przeraża sie 
crwilowymi niepowodzeniami,- zdaje 
bowiem w ten sposób egzamin swej 
dojrzałości, 

Człowiek po witlu latucn walxi 
pojmuje w Koûcü, Że prawdziwe szcze 
cle, polega na wykorzenieniu ego- 
izmu i że nir, inny prócz niego sa- 

mego mu szcześcia nie ST TWOrZV, 

Przy demmej wytrwałości stworzy 
gone eztowiex na pewno swe szcze-, 
cie, chociażby v danej chwili się 
wokół niego same nieszczęścia kle- 
biły, 

Nie wierzcie naukom które wan mó- 
wia o ograniczonej możliwości 
szcześcia na tej ziemi, 

Wierzcie natomiast w awe prawo do 
szczęścia, 

Usiłujcie pełni ufności i silne 
woli w radosnej pewmości sinai roi 
swe Bzczeście, iżbyście i wy mogli 
być klećyś zaliczeni do szczęślie 
wych istot, przebywających na tym 
padole bvłecztu, 

Niektórzy, a jest ich naway 
mogą ecble wprawdzie powiedzie 


a 


Sporo 
Gy 


"Mam szczeńcie”,- ale i cam nie ma- 


my czego pozazdrościć, albowiem 
rzeczą. o wiele lepsza i cenniejszą. 
bo trwalsza jest, jeżeli o soble 
możemy powiedzieć z zupeznym prze- 
konaniem,—*Jęstem szczęśliwy, 

Być sgzcześliwym, to posiadać spo- 
RÓJ ducta. 
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Wyjatex z Ankiety Wargzawskiego 
Towarzystwa  Psycno-FizycznegO. 


Y ścisłym kółku znajomych wśród 
młodzieży akademickiej pod przewod 
nictwem lekarza p.S.odbył rie seans 
w którym brało udzieęł o osób wraz 
z p.M.jako medium, Pan M.2apaod w 
trans, lekarz skonstatował sen 1 ze- 
czeły sie goświ cez on a 2 przeno- 
szeńiem myśli medium w odległe mie;- 
sca. Proszono żeby mediun dało do- 
wód niezbicy,że potrati przenosić 
sie ciałem astralnym w dal. 

Po upływie dziesieęcioininutowej bez- 
względnej ciszy,medium,ledwo poru- 
ezajac wargami zaczęło rzucać ciche 
RO Mae słowa: "Podpale..Siano,..w 
POLU,,,*"Głośno i ostro naxazano mu 
aby tego Lle czyniło, Raptem ujrze- 
liśmy czerwony blask w oknie:- pło- 
nein kcpica siana na pobliskiej ła- 
ce, Wezyscy rzucili sie do okien. 
Medium oddyvchało szybko i coś nie- 
wyrażnie szeptało. Nagle ku ogólne- 
mu zdziwieniu ujrzeliśmy spadające 
z Bufitu pudełko zapałek,które 
przedtgm leżało na stoliku obok 
OKUR. HlopCtvzer obndził meoium 
Które © niczym nie pamiętało, jedy- 
nie skarżyło sie na ból w palcach 
u prawej dłoni, przypuszczając, Że 
widocznie eparzyło sie przez nieu- 
wage, choć o tym nię wie, 
Z poważanien 
zjsmont Bolesław, 

Przemyśl, 12./ 1.1922r, 
O ~ 
Niezwykle ciekawy ten seans nie był 
nlestety,w swoim czasie ściśle ga- 
protokółowany,co prawie anuluje je- 
go wartoŚć dla nausi. Z literatury 
metapsychicznej wiemy«so wypadkach 
samorzutnegą powstawania ognia, co 
można tTinmarzwyć transformacja ener- 
gji medielnej na jexaś inną, powo- 
dujące. nawet na dość znacznęj odle- 
głości silne podniesienie m tem- 
peratury,nestepstwem czego może być 
sanozapalenie sie. Podobne wypadki 
zeoDserwowgno nie tax dawno w Ame- 
ryce 1 na Wegrzech, wepomina tez o 
o nicr. AkeaKow w swym dziele "Ani- 
mizm i Ear. Druga nipoteza 
polegałaby na tym, że pożar powstał 
wBKuter innych przyczyn bez udziału 
medium,które tylko w transie w ra- 
zie jasnowidzenia zobaczyło to 
zakomunikowało obecnym. Bói jaxby . 
od sparzenia można przypisać autosu 
gestij, a spadające pudełko — tele- 
Kinezji, Trzecia możliwość, to wy- 
dzielenie się sobowtóra, 

xosper Szmurło, 


o PM m Quo MEA aes CA DA UP ND 420 U 


Odrodzenie zaczyna się od serca 
a nie od rozumi, od crarakteru a 
nie od oświaty 1 sztuki, bo cecha 
ogrodzenia sa zm enione czyny, a 
nie gmienione opinie, 


Stan, 


Szczepanowski, 


Parepsycbolog G.Dorr. 
JA K SEMIS 


4 Ciąg 
Nie zawsze Jescji zadanej uczymy 
gie odrazu, Bardzo czesco trzeba 
posyłać nas Z powrotem,- dawać to 
samo ćwiczenie póty, póki jsj wra 
szcie nie "rozwiążemy w sposób pre 
widłowy. Ale żaden nawet najnniej- 
szy wysiícx nie przepada — i jezv li 
ze jednym razem nie udało się nam 
rozwiązać zadania, to za nastepnym 
bedzie ono łatwiejsze ula naa, - 
Iscuieje wiec poteżne prawo w 
wszech*$viecie, prawo nieubłagane, 

a silniejezs od wszystkich innvch 
praw i ustaw pisanych, prawo xtóre 
ma możność zuiweczyć twór wszelki 
na Świecie, lub dać potege i wła- 
aze nieograniczona, — to prawo 
przyczyn i Skutków, 

O prawie cym mówi Rama Czaraka .. 
dalej: Nauka o przyczynie i SKUTKU 
w świecie duc'.owvm opiera sie na 
wielkiej prawdziz, że skutkiem 
działania tego prawa każdy człowie« 
w istocie jest panem swego losu, 
jast ewoim własnym sędzią, sam gie 
bie nasradza, sam siebie karze, 

Prawo to mówi, że wsZystkio myśli, 
«szysgtikie głowa, wNazystkie CZYNY, 
odbijają aie w przyszłym życiu 
człowieka - a to nie w formie na- 
grody czy karyę JAK. To zażyycza ] 
rozumieja te idee, ale jaxe nie- 
üchrcrny rezultat, płynący za Ewo. 
przyczyną, Prawu przyczyny * skur 
Ku wchodzi w działanie dzieki wza- 
jemnym wpływom dwóch stron życia: 
1/ dażeniom ziemskim, zam |HŁowan | om, 
sympatfom i antypatiom człowieka 
na danvm stadium jego świedcmości e 
2/ wpływom otwierającego sie w nim 
ducha, który, dasac do pełniejsze 
go wyrazu, szuka możliwości, by m 
misć Sr EY wpiyw na quszę i 
współdziałać jej wznoszeniu sie ne 
drodze ewolucji ducrowej. Na tych 


dwuch "idocznie, eprzecznyct wpiy- n 


wach dwóch wielkich sił, opiera sie 
W3zygĘKO, CO Spotyka czfiowieka,przy 
jego narodzinach w życiu, Sprzecz- 
nosé otaczających warunków powsra je 
z przeciwieństwa sił, działających 
M duszy człowieka, 6.0.0 0... 
.Prawo to działe więc na podstawie 
naszych czy ów a przeaewszystkiem 
neszych mySii, które sa już paescio 
wo epełnionym naszym życzeniem 
wzglednie czynem, | 

Nie ma jax wiemy skutku bez przy- 
szyny, która jest konieczna by go 
"skutex/ do życie powołać, 

JAK. już wspomniatem,prawo to dzia- 
a przedewszystkiem na podatawie 
jaszych myśli i o nica chcę toż un- 
lej mówić, 

Czy wnikaleó już kiedykolwieś, dro- 
gi słuchaczu w świat swoich myśli? 
Czy zagtanowiłeś sie już nad tym, 
czym myśli właściwie są? jaką przed- 
EARL 1 DAS" jakie jest ich 
czlałanie: — .- 

wnikaj w Życie myśli swolct a poz- 
nasz Ze całe istnienie nasze obraca 
ele w jej sferze, Nevez się opano- 
saé i kierować myśli swe, one ro b 
''18m Så, przyczyną wszystkiego co 
„AB Epotyka, Przyczyną. brzykrości 

ólów, cierpień, niepowodzeń, lub = 
szczescia, zadowolenia, radości, 


O- 


wiezły kurs rozwoju sił 


mają Taka potege? 


w uniwersun tylko jedną 


działywuje również na K 
graficzna, można 
MKOncenrrowene fluidy myślowe w pos- 
taci pomyślonych osób, krajobrezów 
czy sprzętów rzutuje się na specjal- 
Av ekran, skad nie trudno utrwalić 
je na kliszy fotograficznej, w odpo- 
wiednicr naturalnie 
Dając się fotografować możemy naprz, 
podczas fotografovania, główe, DEK; 
lub jakakolwiek inna cześć ciała, 
fluidem myślowym, zupełnie zusłonić, 
w danycr miejscach, będzie na foto- 


czone epecjalna 
zuwezaj wrażliwe ne działanie flu- 
idów myślowych. Gdyby oapowiednie 


uchowycn, 
delszy. 


Czym wiec są myśli nasze, SKOTO 


Myśli są to Rzeczy, takie same jak 


ciepło, światło, magnecyzm, elektry- 
eznosc, 
nacja 6 o 4 
urysł, Powiedziałbym uu jeszcze wie- 
cej, myśl jest to ciało materialne 


eet to energia żywa, ema- 
y wyłonionej przez naez: 


T 


jar xa2de inne, materie bowiem mamy 


zna Jdujemy 


ja tylko w różnych stopniach Zzg&sz- 


czenia oraz najrozmaitszych formachr 


Jest to więc ciało formy subtelnie j- 
szej, Bkłedajacej się z materii flu- 
idycznej, dla zmysłów fizycznych w 


normalnym stanie niedostrzegalnej, 


Jest to fluia promieniujacy, ścisle 


z wola naszà związany i od niej za- 
leżny. Fluid ten jest wiuzialuy dla 


oFP. psychicznego, to zn. moża być 


widziang luh wyczywang przez osoby 
senzytywne 
widzów, -TE 


wrażliwe, przez jasno- 
lepatów, media itp. : 
Lecz nię ne tym koniec, myśl od- 
lisze foto- 
ja. fotografować, 


Narunkeci. 


refii widoczny obłocźek pary,wzgle- 
118 będzie dane miejsce zupełnie 


Súbita 


biaże, 


Posiadamy prz Którs powle- 


ncja, 88 nad- 


przyrzady istniały, możnaby myśli 
awet zważyć, A 
rPoznejiy terez potęge i działanie 
Jest to bowiem rnieoazowne, 
ercac zrobić jakiekolwiex postępy 
w rozwody si}? Auchorych, 


Myśl wysłana przez człowieka, pQ- 
dobna, jest do lekxiej pary wodnej, 
posiada postać obłoku i promieniuje 


a raczej faluje na podobieństwo wo- 
dy w stawie, kiedy sie do niej ka- 
mień wrzuci,- tworza. one wiry, Któ- 
re czym dalej od miejsca Mr 6.1 
się znsjduja, coraz to słabiej azia- 
taja. 

Każda myśl posiada swoje zabarwie- 
nie. zabarwienie to zależne jest od 
usposobienia myślącego, jago charas- 
teru, oraz jakości samej myśli, 

Jost to rzecz realna, taka jak 
prad, para, powietrze itp. 

Każde myśl,wywołuje zawsze pewnego 
rodzaju działanie, które nazwiemy 
SKUTKIEM, Staje się ona więc przy- 
czyną, pociągająca za sobą skutek, 

4 BKULEeK ten staje sie Znów przyczy- 
na coraz to nowych skutków, 

Ohojetnie przez kogo wysłana, czy 
to przez zbrodniarza, czy też przez 
niewinne dziecię, zawsze będą to 


nieskończone ogniwa w długim łań- 


cuchu BKULTKÓW 


Ciąg dalszy” w nart, Dunerze, 


Sax Ronmer, 
Uu S AO uisa. 


D edis : 
przył we jśóciowe uchnyliły sie, 
wpuszczając potoki jakby księżyco- 
wego światła - 1 weszła Ailsa Bre- 
arley. 

Wysmukta jej postać była skąpana 
wW świecie. Jasne włosy; rozpuszczo- 
ne” spływały porokiem blasków na „| 
jej ramiona. Owiewata ja całą. jakaś 
nadziemgka piękność. Na twarzy mia- 
ła przejrzystą zasłone, Od tej uro- 
czej galetlane j postaci odwrócirem 
się jednak z nagłym uczuciem stra- 


qa. 

Feirbank trzymając sie kurczowo 
agregas fotela, usiłował również 
odwrócić wzrok, 


Jej szeroko otwarte oczy, widne 
nawer przez zagłone, jaśniały blas- 
Kiem nadzwyczajnym. Czyż to była 
naprawde Ailsa Brearley? Zacisnalem 
nerwowo pieści,- czułem iż rozum mi 
sie mąci, 
tlana, raka grożna w swym cudownym 
uroku zwolna posuwała sie ku 
drzsiom w ścidnże, spoglądając 
przed sie oczyma, które nic nie wi- 
EWY Fairbank zerwał sie nagle, 

Wołanie to wazacże stłumił navycn- 
miast huczacy głos Morisa Klaw. 

-Nie patrz na nia! Nie patrz na 
nial- wykrzyxnat -na miłość boską 
odwróé guest 

Ostrzeżenie przyszło za późno, 
Fairbank stał już przy .jej boku 
gdy się obróciła i spojrzała mu 
Prosto w twarz, 

Bez krzyku, bez jekn w jednej chwi 
11 ogunar sie na ziemię, Ona zaś 
ponge sie dalej ku drzwiom w 


sal- zawołał zmienionym głosem, 


E ED 


Powieść, 


żajcie sie do niej... błagam wasl.. 
nie patrzcie na nią. 

Drzwi od pracowni rozwarły się 
gwałtownie i usłyszałem jego sanda- 
ły kłapiące po podłodze, H 

—Fairhank! Panie law! Wa miłość 
Boga, co sie z wami STAŁO? 

Morie Klaw obrócił klucz w zamku, 
Brearley,blady jak płótno i z twa- 
rzą zlaną. potem, stał na progu. Na 
widok Klaw'a rzucił się naprzód z 
nieprzytomnym wzrokiem, 

„ZY 0 0 « KTO Z WARB,..e. 

-Fairbank- powiedziałem predko, 

Brearley odkrecił światło elektry- 
czne, Fairbank trupio blady leżał 
oparty o fotel. Moris Klaw rekę 
trzymał mu na serca, 

-Jeszcze żyje- powiedział -dajcie 
wody... Tylko nie żadnego alkoholu, 
ale zwykłej wody... pójdź pan za- 


Podcz&s kiedy postać Bwie-raz do siostry., 


Brearley bezwiednym ruchem wsunał 
rekę we włosy, targając je rozpacz 
liwie, 

- Skąd ja mogłem wiedzieó- jęknął 
-akad mogłem wiedzieć”... Woda jest 
w karafce,panie "law,,, Crod2 ze 
mna Searles, trzeba sie zająć Ailse 

I wybiegł, wygladając dość dziwacz 
nie w swej lnianej szacie, Moris 
Klaw dał mi znak, abym poszedł za 
nim, T 

Lrzwi od pokoju panny Brearley by- 
ły zamknięte, Brar zapukat,a gdy 
nie było odpowiedzi, pocisnął Klam- 
ke i wszedł do wnętrza, Ja zostałem 


arzu, 
INES A pa zawołał, Słyszałem że po- 
wtórzył to wołanie pare razy, Po 


cianie, które ją przepuściły,otwie-chwili zaś usłyszałem jak mówił: 


rając sie i zamykając bez szmeru. 
Wionął ku nam tylko zapach kadzideł, 
-Fairbank!- wykrzyknąłem stłumiu- 


nym głosem -Boże wlelki!On nie żyjelzupełnie przesz 


Moris Klaw już kleczał przy widnej 
w tym łagodnym półświetle, leżącej 
postaci Fajrbanka, 

- Pomóż mi go podźwignąć- szeptał- 
prędzej! Musimy go wynieść zanim 
ona wróci, Rozumiesz: 

Unieśliśmy razem bezwładne ciało 
doktora i wyszliśmy z nim na schody 
Tam złożyliśmy go na godłodze u 


hezwiednie, .. 


-Jakże sie czujesz kochaale? 
-0 chwała Bogu już mineig- odezwał 
się słaby głos > Brearley- już 
o, prawda? 
-Pag ju? skończone- odparł, 
-Wiazisz, mam rozpuszczone włosy 


mówita ona nieco żywiej i z pewnym 


zdziwieniem -musiałam je rozpuścić 
tar mi gie mąciło w 
giowie...smama nie wiem czy zemdla- 
łam, czy zasnełam, 

=- Dobrze już dobrze, kochanie- 


0- 
wiedział Brearley — a teraz SRE 


szczytu stopni 1 stanęliśmy, aby od-ze mna, na dół, tylko zaraz,prawda? 


począć. Wredy usłyszeliśmy, że prze- 
mawia głos jakiś czysty i dźwięczny, 
Nie znałem ani głosu tego, ani je- 
ZYKA Którym przemawiał, A jednak 
każda jego zgłoska przejmowała mię 
lodowatym dreszczem. Uczułem na so- 


bie wzrok Morisa apt Który spoglas 
a . 


dai na mnie przez szkła binokl 
-Nie siucraj pan,drori panie- 
rzekł epokojnie, 


nie śmy go do najbliższego pokoju 
Klaw zamknął drzwi na klucz, 

“Tu zostaniemy- zahuczał -aż OS 
Ki.t0;19:0 nie wróci tam, ska; 
przyszio, 

Fairbank leżał «w stóp naszych bez 
duszy, 

Wtym rozległo się znów brzeczenie, 

-To "siBtium"- rzekł Klaw -święte 
narzędzie przybytków Izydy. 

DZwiex przemknął i rozwiał sie, 

-Searles! Fairbenki- usłyszeli śmy 
teraz głos Brearley'a prawie, że 
źkajacy gwałtowną prośbą -nie zbli 


Déyigneli smy znów Fairbanka i prae- 


wrocił do mnie na korytarz, 

- Leżała na wznak z włorami rozpusz- 
czonymi na poduszce- szepnął do 
mnie, ale w pokoju czuć było spale 
nizn& i jakiś świeży popiół lezał 
na kominku, 

Ailsa wyszła ze swego pokoju i tex 
raz dopiero zauważyła wyraz twarzy 
brata, j 


- Czy co sie stało? zapytała z nie- 
pokojem, 


-- Nie, nic- odparł uspaxa jajacym 


tonem- tylko,Fairbank.,.... 

-Co nu jest'- poczerwieniała, a 
potym zbladła nagle j 
- Nic,stabo mu sie zrobiło, Crodz 
TO zobaczvsz mama, 

Wszyscy razem zbiegliśmy na dół, 
Moris Klaw, pochylony nad chorym, 
usiłował mu rozchylić zaciśniete ze 
by. Ailsa.ze sviumionym okrzykiem w 
jednej chwili znalazła sie na klęcz- 
«ach Obok niego. b 
--Ralfiel- zawołała -Ralfie! i od- 
gerneta mu włosy z czoła. 


= 


EU tego rzecz 
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Odetchnal głeboko i z trudnością 
przełknął ALA Który mu podawał 
Klawe Po cvili otworzył oczy i u- 
tkwiwszy je nieprzytomnie w twarzy 
Ailsy. 

- Ralfie!- powtórzyła ona raz jesz- 
cze, 

Potym nagle, opacrzywszy sie, iż 
go Z tara czutoscia nazwała po i- 
mieniu, zmieszała sie i pochyliła 
nisko gwa Śliczna grówke. Fairbank 
jednakże usłyszał ja. Wzrok jerc 
oprzytomniał, Uja£ jej reke w swu- 
je obydwie i przytrzymał mocno,po- 
tym wstał nieco cnwiejnie. Kieay 
mu na cwarz padło światło lainpy, 
zauważyliśmy wszyscy, Ze ma purpu- 
rowe znamię na czole, pomiedzy 
brwiami, 

Wcym powrócił pędem Breerley, któ- 
ry wyszedł był do pracowni, 


- Gdzie papyrus? gdzie moje tiíuma- 
czenie? Wszystko znikło bez śladu. 


Przypomniała mi 
poxoju Alley, a 
m 


-Mol drodzy- nuczał Moris Klaw 
uroczyście -udało nam się. Wyszliś- 
my cało z trawiacego ognia, 

7 całą energią zabrał sie do roz- 
pylania perfum ze swego flakonika. 
-~ Nioch mi Bóg przebaczy!- rzekł 
Brearley, -co ja zrobiłem? 

-Ja to panu.powiem, kochany panie 
odyzękł (law, -Ubrażeś pan Swuje 
myśli w cen krztałt Dowabny y Który 
znałeś jako swa siostre.'Co? Pa- 
trzyaz pan na mnie niedowlerzajaco? 
Rytuał, moi państwo drodzy, jest du- 
aża tego, co ludzie ciem nazywa- 
ją magia. Pan zapomoca świętego 
Kadzidła "kyphi" /tar!ja to wyśle- 
dziłem/ wywołałeś moce tajemne, 

Te moce, parle Breorley, to są, po- 
prostu myśli, Wszystkie moce; to 
sa myśli. Zas myśli to sa rzeczy, 
pan zaś, zepomocą formuł darożyt- 
nych, ściągnałeś do tego domu taką, 
rzecz myślową, «tórą wytworzyły 
całe poxzolenia wyznawców, czcicie- 
li ksieżyca., 

Świacło któreśmy widzieli, było 
po prostu światłem księżycowym, 

aś dźwięki rtóresmy słyszeli,były 

¿wiexami myśli. Lecz owa rzecz 


se — — =) -— 


się spalenizna w 


Gerard Dorr. 
) ZUM BT, dez 
^ Ciąg dalszy, 
W domu dziać gie zaczełv od cra 
na pozór może dziw 
ne i niesamowite., Drobniejsze a 
bardzo potrzebne mi przedmioty, gi- 


nęły w niewytłumaczony sposób, znaj- 


„ujac sie po upływie kilka dni na 
swoim starym miejscu, Przesuwanie 
eprzevów stało sią czymś pupełnie 
normalnym, 

W domu u nas, zapanowałe atmosfera 
napięcia nerwowego, pomimo że nie 
było Żidnyc powodów do zdónerwo»* 
wań. W nocy budziły domowników ze 
gnu glebor.ego, trzaski, rałasy 
spadających figur, Kroki czyjeś w 
pokoju, najroznaijtsze szmery itp. 

Wszyscy zastanawiali się nad tym 
co sie właściwie w domu dzieje. 
Padały rady, jedna zbawienniejsza 
od drugiej, Ale trzeba było coś 
PIZEdJ=ZWZIĄŚĆ, aby wreszcie eran 
ten 2misnié, Jak dotychczas, rak i 
teraz modlitwa okaże ie najlepszym 
środkiem zaradczym. Byłem bowiem 


Z 


myślowa mająca w sobie moc wielo- 
wiekowa, Która vy $ciagnaleñ tutaj 

zak była poteżna, że wydobywała Z 
ducha panny Ailsy jej własne myśli, 
sprowadzając na nią to, co ona, 
wziąła ze sen, lub ondlenie — i o- 
władając nią natomiast, 

Siostra pańska Została chwilowo 
przeistoczona przez te móc zaświa— 
LOWĄ.; Która w niej zamieszkała, St&- 
ła sle tak pntejna, TAX zrożnuą, jek 
bogini! Nikt nie mógł spojrzeć w 
w jej oczy bezkarnie, Hypnotyzm ma 
wiele wspólnego ze starożytna wie- 
dzą o myglact"Mdzkich, tak ludz: 
Sugestia - oto tajemnica t.zw, zja- 
wisk oktltystycznych, 

Ze szczególnym blaskiem w oczach 
posvapi£ neprzód i położył obie swe 
wysmukłe, białe ręce na ramionach 
dcetora Fairbanka, 

-Dortorze- zanuczał -pan jesteś 
ranny w czoło, 

-Czyż tak?- zadziwił sie Fairbank 
-nie zauważyłem tego! 


7" Bo to nie jegr rana ciclesna 
jest to rene: duchowa, której tylko 
odbicie widzimy na zewnatrz, 0-mało 
co nie zostałeś pan porażony śmier- 
telüle,. usugi parnie,*Q0 malo cO, Ale 
inna siła... równie mocna, jak siła 
mysli Ftuwickowej... ocaliła pana. 
Doxrorve, ro este czezaście, %6 
panna Ailsa kozka pana! 

Orvartosó jego stów zadziwiła nas 
vSZysTkicn. A 

-Przypevrzcie sie panstwo dobrze 
ksżrałtowi tej rakki- mówił dalej 
Moris Klaw -penie Brearley, ten ry- 
gunek powinien być panu znany, 
Kreíli gie go w ren sposób- i tvtaj 
dłusim palcem nakreślił znak w po- 
wietrzu. 


- A to jest zna 12 y d'y ! 


Tyś jest Duchem Wolnym, Iexre, 
Bożą,- Która żadne potegi nie zmo- 
gą. Zrozum! i uwierz w to - a 
wszelkie cierpienia odejdą od cie- 
bie daleko, 

Agi Guru, 
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„MY jabsl pamiernira, 
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przexonany Ze istoty astralne wy- 
rorzystując siły fluidyczne domo- 
wników, wyrządzają: wszystkie te 
psoty. TOUR 5d y 
Przee tray dni'z rzędu skxupialis- 
my się co wieczór w gorliwej modli- 
twie, w Końcu wycadzlłem całe . ^ 
mieszkanie wonnościami i spokój 
girscniony zapanowats wierzcie w 


Ale rrzeciei nocv ukazał mi sie 
irhet. Majac ogromny nawał pracy 
zamierzałem właśnie cata noc prze- 
pracować. Niestety! może byłem za 
bardzo przemeczony czy był vo wpływ 
jakiś, w «ażdym bądź razie zaeną- 
łem przy stole nad jaxkimó oblicze- 
niem, | 
Nagle zdawało mi sie Xe ktoś obcy 
znajduje sie w pckoju. Z prawej 
strony wiał przjmujacy chłód, Crela- 
łem podnieść głowe, była ciężka 
jak ctów, Miałem oczy zamknięte a 
jednak widziałem wyrażnie Ze zbli- 


ax eius tete rto Áo "TĄ 
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żał gie ktoś. Postać szła gdyby dłu- 


gim korytarzem i w miarę zbliżania 
rysy jej stały: się coraz to wyraz- 
MLE JEZ O 

Poznałem i 


o był Ernst. Kroczył powoli, odzia- 


ny w strój podobny do habitu., Pewa- 
ga biła od niego, a a 

scańął z prawej strony, uśmiechnał 
sie lekka i ujął mie za prawa, reke, 

stał chwilę i patrzał w dal, po- 
rym wykonał reką jakiś ruch, może 
lepiej sie wyrażajac, znak w nowie- 
trzu a mrok zapanował w pokoju. 

Czułem się w pierwszej chwili tro- 
che nieswojo, może lex mna owładnął 
przed czymś nieznanym a może nie- 
bezpiecznym,czego zobaczyć miałem, 
Ale był to moment Krótki bo ju% po 
chwili uczucie to zastapiłia cieke- 
woŚćĆ ry 

Wydawało sie że porój nie ma Zad- 
nyct ścian, jakgdyby sie rozsunely, 
a w oddali, wśród «łebiących sie 
ciemnych chmór, ujrzałem jakiś 
tłum istot wstretnych i plugawych, 
wzbudzający we mnie najwieksze 
obrzydzenmie; 

- Widzisz te istoty?- zapytał nam. 


Ciag dalszy w PAST, 


gle Ernst, -przypominasz sobie ten 
tłum letot, zapełniający ów pokój 
na owym seansie, podczas wycieczki 
naszej astralnej? Oto są częścio 
wo twory ludzi, żywiace się ich 
własnymi siłami żywotnymi, dopro- 
wadzając w końcu tych ewolch twór- 
ców do ruiny tak moralnej jak i ri 
zycznej. Strzeż się tego rłumu, 
staraj sie go pod żadnym warunkiem 
nie dopuścić ao siebie, otocz sie 
pancerzem dobroci, modlitwy i od- 
wagi, To tłum ten zaczął już gos- 
podarovaé u ciebie, To był najwyż- 
szy czas, gdybyś tu wszystko nie 
cczyścił i tłum ten w ten sposób 
od siebie. nie oddalił, Kto wie co 
by sie stało, Lecz bądź przygoto- 
wany na vezy3t:40, bo to jest dopie- 
ro początek, nie zapomhij Że tłum 
ten zemści się jeszcze za Lo Żeś 
scanat między .nim a jego ofiarami, 
żeś swym ostrzeżeniem, pozbawił go 
ulubionej zabawy, prowadzerie nie- 
doświadczonyci. geangowiczów na ma- 
nowce 1 żywienia sie 1ch energia. 
A teraz zostaw ewa, pracę i ogdaj 
SEE A SOM koncentracil. 
Zostań z Bogiem] 

numerze, 
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MÓJ KRÓL, MÓJ PAN — TO NIE MOCARZ ZADNY... 
Mój król, mój Pan - to nie mocarz 2adny, 


Ni ton, na którym trzy Koron 


sle pietrzy: 


Ale duch pierwszy globu — światowładny,, 
Chociażby w chiopxu — duch Świata najswietszye 
Czy on na świecie żyw, czy gazie naa światem? 
Wiem że duen taki jest - i dość mi na tym, 
Skądkolwis3x jego ducn na mie uderzy, 
Gdziekolwiek jego wołanie usłysze, 
- Czy to zjawi sie w siermiężce pasterzy, 
Czy jeszcze w Żłóbku matka go kołysze - 
Gdziexolwiex ono dziecko światowładne: 
Poczuje, zlęxnę i na twarz upadne. 
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DRZEWIDZIAŁA WŁASNĄ ŚMISRĆ. 

W Pażdzierniku roku zeszłego umae 
ła =- prawie nci - w Lyonie mło- 
dziutka panna Berta Broignard, sze 
roko znana tam y najlepszym towa- 
rzystwie z racji swegu pochodzenia 
eS s Ga i nadzwyczajnej urody, A 
także z racji swojego daru jasnowi- 
dzenia, Który niekiedy wydawał sie 
wrecz niesamowity i trwogą prze jmo- 
wał serce jej matxi i najbliższych. 

Panna Berta zresztą nigdy i ani. 
na chwilę nie miała zamiaru tych 
swoich zdolności wykorzystywać, 
Ani taż żadnych nie urządzała sean- 
sów, nie skupiała sie, nie zapadała 
w trans. Poprostu - jak rzecz naj- 
zwyklejszą w świecie, spojrzawszy 
na czyjeś pismo, mówiła jak dany 
człowiek wyglada l co go czeka, 
Pierwszy raz przejawił się ten jej 
car, gdy miała lat czternaście, Wy- 
jeżdżała właśnie do Paryża, do in- 
ternatu pewnej elegancxiej szkoły 
Marga pokazała jej list dyrektora 
rej szkoły, ona zaś rzuciwszy nań 
okiem rzekła: 

-To sympatyczny człowiek - jaka 
szzoda, Że jest garbaty i że się 
trochę jaka. .. 

-KtóZ ci to powiedział - 
Matka, . . 

o Nixt, Z nikim o nim nie 


spytała 


yozmawiłia- 


rE AON O Lo Ea 


łam. Poprostu - widzę to z listu, 

Jaxież było pani Broignard zdumie- 
nie i przerażenie, gdy tego dyrek- 
tora zobaczyła! Bo rzeczywiście: 
był on cokolwiek ułomny i lekko za- 
cinai sic mówiąc... I uprosiła cór- 
kę, aby nikomu o tym jasnowidzeniu 
ewoim nie mówiła, ^Bo to jest dla 
młodej nannv 7 Anhrego domu bardzo 
niestosowne”, n 

Wiec dopiero nE ukończeniu szkoły 
gdy miała już lav osiemnaście, zda- 
rzył sie drugi taxi faxt jej jas- 
nowidzenia. Do znajomego jej rodzi- 
ców, bogatego bankiera Frissard'a, 
zgłosił się kamerdyner, który prag- 
nął tam objąć posadę, Bercie poka- 
zano jego podanie, 

-Nie przyjmujcie go w żadnym razie 
na służbę - rzekła, -To człowiek 
Który popełni zbrodniel 
W trzy dni potym człowieka tego a- 
resztowano za usiłowanie zabójstwa, 
Na śledztwie zeznał, Że do domu 
Frissard'a chciał dostać się w ce- 
IU raBUNKU... » « 

I kilka razy jeszcze po tym Berta 
ostrzegła ludzi przed niebezpie- 
czeństwem, Dzięki niej ujeto w Haw- 
rze pewnego fałszerza czeków, dziex 
ki niej odrzvcono w domu jej przy- 
jaciół oferte pielengniarki, przy 


a To~ 


GE j wkrótce po tym, na innej pe RELIGIJNO POLITYCZNA SEXTA 

sadzie wypadło z okna czteromiz- "CHCEMY UMRZEĆ? NISPOXOT JAPONIE 
sleczne niemowle. PY W lo lut2go REA ośmiu człon 
Wiedawno Berta, już dwudziegtolet- ków sekty po 1cyczno-religijnej,no- 
nia, zohaczyza w rekach matki ja- szacej nazw&""cncemy umrzeć” 1a mo- 
.ié list. Pobieżnie spojrzawszy nań corówce z 'loxlo na pełna morze i né 
zowiedziaża: -Osoba które ten Mist nie powrócili do miasta. Prawdopo- 
pisata, umrze w najbliższym czasie. dobnie popełnili wszyscy samobój- 


Pani Broignard zbladła, stwo, Pięciu wyznawców tej sekty u- 
-To własny twój list dziecko, Z giłowało w tym samym czasie pope t- 
przed paru lat! -zawołała z płaczem nić narakiri na ulicach przed miesz 
- “ie poznajesz własnego pisma? kanien premiora gen.Hajaszi, przed 


-Rzeczywiście nie poznałam, Widocz-patacem mikada, przed parlamentem, 
nie zmieniło mi sie pismo - ale to 1 przed gmachem prezydium policji. 
istoty rzeczy hic nie zmienia - mó- Sądzono że niedoazli eanobójcy usi 
wita Berts bardzo spokojnie i sta- łowali w ten sposób 2vróciéó uwage 
DOWCZO. -Osoba która ten list pisa- na położenie polityczne, | 
ła, umrze wkrótce, -sxoro go ja pi- Protokóły policyjne traxtuja gsexcia 
safam, jak powiadasz, to znaczy Ze rzy tych,juaJ choryca umystowo. 
ja wkrótce unre, Liga "caácemy umrzeć” liczy 25 cata 
-Przecież jesteś zupełnie zdrowa! ków, Którzy zawarli między sobą u=- 


—06ż z tego? | mową a nonełnianiu samobójstw Y ce- 
W" tydzień potem Berta dostała , laca demonstracji veligijno-poli- 
ewełtownej anginy. I po kilku tycznej. 
duiach choroby, wbrew nadziejom W Kołach politycznych przypominaja. 
Wszystkich Temra y unar aiee. że już w rogu 1933 Kilku członków 
AAA LC] ligi zaAdało gobie lekkie rany, 
KONGRES ASTROLOGOW Y WIEDNIU, or231 xartedraml budayjskimi. Oskar 


wwyłdiedniu odbył sie w lutym b.r. Żono ich o planowanie poważnego Za- 
;onzresm astrologów połączony z eg- macnu na xse.Sajondzi i na gen.Ama- 
zaminem dla kancydatów do tytułu maru, szefa japońskiej arnii zbawie- 
astrologa, Siedemnaście krajów było nia.. Dochodzenie oczyściło ich jed- 
representowańych na kongreslo. Nie nak £ tego zarzutu, à 
nalcży wyobrażać sobie, iżby przed- Czionunkou sexty nie wytoczono Zad- 
gtawicisle dawnej wiedzy czaldejs- nej sprawy, gdyż artykuł 23x Konsty- 
kiej, zebrani na kongresie, rekru- cucji cesarskiej gwarantujący wol- 
towali się spośród ludzi, Których  Ność sunienia, zapewnia także nicec- 
ogłoazenia vpiekszaja uzpalcy pism karalność usiłowania samobójstwa, 
Buropejskich, , AI a Poco Cot: ROONEY 
(ieksaos6 kKongrouowloaów stauowili Tlość pokarmów Która człowiek 
Ludzie z dyplomem doktorskim,w 232- Tada w C1lacu S8W6GZ£SO vola, ^ 
wodzie cywilnym: lezarze, literaci ms Y NERO Eta Lo 
NOUS AA TE te Cztowiex spożywa w ciągu 70 lat, 
historycy. Artyści etc, Astrolodzy ilagbpelhh 52056 WABOnÓOW DOLTAW 

vero TYPU overadoaja, ele Jak nakas WAR HOP e Ja RL OS 
vesoryezniej od magów, jasnowidzów, E HS SPI ER rior LET Unis 
- 7] U; 2 Ą A Es ROZ E VOY - he 
TOL" z ogłoszeń. Piernuja sztukę koro zjada przez ten okres cZaBU, 
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JE eo walgarnv wyzyew 3 są olbrzymie. Zobaczymy góry pokar- 
BZABTLALTANELIE, c t mów, o jaxicn nigdyśmy nie myśleli. 
T poczet astrologów zaliczyć sie ^ soivcystyka potwierdza vo. 

mogą tylko ci, którzy wykaża sie Zarowy człor13k ziada w ciągu 70 
znajomością matematyki, głównyct. VA mniej niż 14 tom chlata 


zasau astronomii, Egzaminy dla KAN- oraz inne prze twory SPOŻYWCZE} wyr&- 
cydatéw na tym kongresie obejmowały piane ze zboża, Przyjmuje sie bo- 
pytania pozornie rie związane z tym wiem, że człowiex zdrowy, zjada 
co laik rozumie pog astrologia., dziennie około trzy czwarte kilagr, 
Drzmiaiy one naprz.tak: jakle sa, chleba. W statystyce tej uwzglednie 
iogaryumy, kiedy wprowadzono Kalen- no mniejsze spożywanie cnleba w ' 
darz zregoriański, jawie są układy pierwszym i ostocnin dziesięcioleci. 
guru p ia NM Uber n Spożywanie jarzyn przez okres tylw 
w Ścisłym związku z medycyna, gdyż osi 7 y 2 ch 
układ planct wywiera wpływ na Drze- Par Mee Wr AE Ne im 
biceg pewnyct chorób, zabiegów le- wan który mógłby zakryć powierz- 
xarskioun: gdy Kksieżyc np.znajduje  cnnię 12 wielkich pokoi. Niemniej 
się w pierwszej kwadrze nie należy wielką jesc ilość groncunowanego 
qat poui wyrywać zeba, ani też pd miesa, ac której doliczyć musimy oba 
A CAN FO Eme operacji mózgu. rvb 10 tvaiorw n 

z daty urodzeni2 przy pomocy obli- ` bezez ten czas używa człowiek 
czeń matematycznych na podatewie u 4560 kg,cukru, 750 kg.scli., Płynów 
riadu planet, można wyprowadzić no- wypija przez Okres 70 lat 37000 li- 
rąskop danej osoby, Lan BAMO daana rów Ogółem spożywa człowiek w 
sie w pernych ciekawych okazjach przeciagu 70 lat.45 ton stałych 
przewidzieć wydarzenia dzie jowę, araz 48 tonny płynnycn pokarmów, re 
jedna jak astrologowie naukowi, zem zatym ys tonn y : 
twierdzą, takich którzy posiedli zu i E 


a - . . ————————— CH cem E 
wiedze astrologiczną w stopniu wys- 

tarczającym dla przepowiedni, możm „EU JEST MÔJ GRÓB. 

w chwili obecnej policzyć w Europie Przypomniała sobie swój poprzedni 
na palcach, byt ziemski, 


zjazd w Wiedniu odbył sie pod egi- W Gdyni wydarzył się w grudniu 

dą Miedzvnosrodowego Związku Astro- zeszłego roku ciekawy wypadek na 

logów Naukowych, starym cmentarzu oksywskim, 
—————  — PSOE Właściciel drogerii "Jłofice"miesz— 


Czytaj "Ecto Ezoteryczne” cZace; się przy ul.Stawowiejskiej 53 


« u - 


p.Ludwig Rydygier, wybrał sie przed 
xilku dniani na stary cmentarz o~ 
ksywaki w towarzyscwie mażżonki i 
siogtczonicy Marii Sznablówny, 

VOD o 

Zwiedzajac cmentarz oksywski, na 
ra którym nigdy jeszcze nie była, 
Sznablówna w pewnym momencie po- 
bladła i wykrzyknawszy: Tu mnie po- 
chowano ”,zemdlała i osuneła rie na 
ziemię. Zawezwana. Lakuówką przewie- 
ziono zemdlała, do domu. Tu po za- 
stogowaniu odpowiednich zabiegów, 
doprowadzono Sznablówne do przy- 
romności, 

Sznablówna twierdzi iż żyła już w 
tej okolicy przed sth laty i pocze- 
ła opowiadać o wyglądzie starego 
Oksywia, o spalonym kościele, Ze 
była żoną rybaka i macką trojga 
dzieci, podała nazviske i wyjatki 
z swego poprzedniego życia. 

Jak dalero aktv było można sctwien- 
dzić, okazało slę wszystko prawdą, 

Zrozumiała senzacja, najrozmaitsze 
domysły. Niewątpliwie, jes niektó- 
re gazety pisały, lekarze stwier 
dza przyczyne takiego stanu pey- 
chicznego "nieszczęśliwej” Szna- 
blówny. 

Wypudek ton nie jest niestety je- 
dyny, mamy ich wiecej w różnych 
czasie: 1 miejscowościach, 

Nawiązujac do powyższego pisze 
jeden 2% czytelników w "Preunsiscre 
Zeitung" wvenodzacej w Królewcuyco 
nastepuje: —"czeena wiosną roku 
lyle po raz drugi zostałem ranny 
pod Valenciennes. 6 marca tegoż 
roku otrzymełem zezwolenie od le- 
xarza na wyjazd do wód w Denain, 
Nigdy przedtem w Denain nie byłem 
nie miałem także żaden plan mi-sca 
przy sobie, 2 jednak zajecrałem, 

w tym zupełnie obcym mieście, bez 
pytania xogokolwiex o droge, przed 
dom mi wskazany a raczej ckreŚlony. 
Poteia przy spacerze byłem już zu- 
pełnie przekonany że miasto muszę 
Już oddawna znać, znałem bowism 
wszystko co do najdrobniejszych 
szczegdłów i tax zamówiłem naprz. 
povóz swój do odległej restauracji 
w której także nigdy jeszcze nie 
byłem, określając przedtem znajo- 
mym, położenie i wygląd restaurac- 
ji, oraz całą, okolice, Często ays- 
kutowaliémy nad cym, lecz nikt nie 
mógł mi tego wyjaśnić, Może ten i 
ów miał. podobne przeżycie? 

Wypadki takie bez pohocy hipotezy 
o ARE jest niezmiernie trud- 
no wyjaśnić, Jasnowidzerie, tele- 
patie, wzglednie symulację należy 
w tych wypadkach wykluczyć, nie 
mają. tu bowiem zastosowanie, 

Kilka jeszcze ciexawyct przykła- 
dów reinkarnacji podamy w nast.nr, 
*Swiatła Prawdy”. 


AMERYKAŃSKIE BRACT''O 
"DOBREJ SMIERCI” 

Policja w Rio de Janeiro wykryła 
maxabryczną sektę, tytułująca. sie 
szumnie "towarzyszami śmierci”, 
Członkowie sekty tej figurowali w 
kartotekach policyjnych za nujroż 
maitsze zbrodnie, szczególnie mor- 
dorstwa, dokonywans jednak nie w 
celach rabunkowych, uopiero niedaw 
no przy rewizji u jednego z "towa 
rzyszy ámierci”, znalsziono statut 
tej organizacji, Otóż załażyciale 
sekty tej owiani hvli. jak sie aoga- 


e 


zuję - szezogólulejszezo rodzaju sl 
truizmem, polecając członkon mordo- 


wanie ludzi celom zaoszczędzenia im 


trudów 1 przyzrości związanych z 
ziemsxe, wedrórką, ^ 
Ciexawe, Ze żaden z tych altruis=, 
tycznych morderców, "bractwa dobro? 
śmierci” nie popeinił samobójstwa 
celom zaoszczędzenia g9b13 samemu 
przykrości związanych z życi, 


DZIAŁANIE  JAZZBANDU. 


K., CHodkiawicz pisze w xwiecniowyn 
numorza miesięcznika "Lotos", 
J.Garuda w powisści awaj pt, ”Pod 
9riarzcnania Życia” omawiając dzia 
anis. jazz-bandu, tego najno"azago 
dziedzictwa, jakin obdaczyła nas 
rasą czarna, zwraca sługznia uvaga 
na destrukcyjne dziąłanie cych ule 
skoordynowanych i dzikich dźwięków 
niecyl<o na psychikę ludzką, Ale 
również i aa ciało fizyczne a w nim 
POM WE DYM na system nerwowy. 
a nie jest to czczym wymysłem ezo- 
teryków, zdają sie poświadczać wia- 
domości, jakie ostatnia obiegły 
prasę. Otóż niejaki dr.Yosnimasa 
Yagi, znany parazytolog japofiski 
odkryć miał wielkie korzyści, jaka 
muzyka jazzbandowa przynieść może 
japońgkiemu przemysłowi jedwabnicze- 
mu. Stwierdził on mianowicie, 2 
grożne pasożyty jedwabników /zvanse 
Kiocnu/,«tóre przemysłowi jodwabni- 
czemu Japonsriemu wyrządzają. szkody 
y wysoKoSci 15 milionów yen rocznie 


Su nlezwykie wrażliwe na nuzyk& jazz- 


bandową. Przy dźwiękach tej muzyki 
z płyt gramofonowycn pasożyty ,chcąaąc 
uchronić się przed nią, «ryja. się 
głęboko w ciało jedwabaika 1 giną, 
w ciągu pół godziny WSKUTEK udusZze- 
nia sie, A my przodujaca rasa świa- 
ta 2 rozkogsza nascawiamy uszy na te 
bezładne i dsstruktywne dźwięki w 
dzikim rytmie wzburzające i pobu- 
dzajace do szalonych wibracyj dolne 
Warstwy astralnego ciał", 
— meg 
ŚLEPA ODZYSKAŁA WZROK 
PO UDERZENIU PIORUNA, 

Niezwykle rzadki wypadzk zdarzył 3 
sie we wagi Samsé w Jugoteławii, 

Nad wsią rozszalała burza, w cza 
sie której uderzyło kilka piorunów, 
Jeden z nich uderzył n chate w któ 
rej znajdowała się mała dziewczynka 
ślepa cd urodzenia, Dziecko padło 
żemalore na ziemie, Gdy rodzice w 
kilka chwil potem weszli do chaty, 
stwierdzili xu swem bozsranicznemu 
zdumieniu, Że ślepa odzyskała wzrok 

Dziewczynkę przewieziono do poblis- 
kiego miasta, gdzie lekarze również 
stwierdzili, Ze odzyskała ona pra- 
wie normalny wzros«, 

Tym niezwykłym wypadxiem cudownego 
prawie odzyskania wzrcku zaintere- 
sowaly sie szczególnie koła lekars— 
kie. 

Dziecko zostało przewiezione do 
Kliniki uniwersyteckiej v Belgra- 
dzie, gdzie obecnie znajduję sie 
pod obserwac ją, 

KOBRA NA STOLE SĘDZIEGO. 

Władze angielskie w Indiaca wypo 
wiedziały nieubłaganą walkę w nâ- 
bieraniu naiwnych europejczyków 


ARA 


ENT aee 


przez fakirów na różne "cudowne 
SZĘLEZKA. "Ma tyje rie w -<jeddym Z sa 
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dów angielskica w Indiach miał miej- 


sce niedawno zabawny wypadem, 

Przed sądem stanął mie jscowy fa- 
«ir, oskarżony o wyłudzenie pienie 
dzy przy pomocy różnych fałszywych 
sztuczek. Oskarżony z uporem za- 
pewniał sędziego o swej niewinnos- 
ci, zniecierpliwiony sługa Temidy 
zawołał w Koñcu: wiec daj wreszcie 
dowód swej niewinności! Dobrze! od- 
part fakir i usiadł na ziemi ze 
skrzyżowanymi nogami. Sedzia i asys 
tenci z zacieranieniem wpatrywali 
sie w tajemnicze gesty jego rak i 

xsiuchiwali sie pilnie v jego za 
Klecia, Nagle - trupia blądość 0d- 
biła się na "icz twarzach, Na sto- 
le sędziowskim, tuż naprzeciw prze- 
wodniczącego pojawiła sie kobra, 
eroznie wyprostowana i magne tycz- 

iym wzroklem wpatrzona w sądzi ego ' 
"tóry nie Śmiał ruszyć sie na swym 
zrzośle, w obawie by” wąż nie rzu- 
cił sie. na niego. V pewnej chwili 
obecni na rozprawie policjanci do- 
skoczy li do stołn i zaczęli węża 
siekać szablami, Z nagromadzon=go 
na stole stogu akt poszedł pył, 
dokoła fruwały rartki posiekanych 
na drobne cZ&suri papierków, Na sæ- 
11 powstało zamicszallc, KtÓóre Ww 
korzystał fakir i zniknął, A wąż 
Cor ebeX ov nin secado. nie wiadomo. 
Dość że mimo najscaranniejszvch po ' 
szukiwań, nie znaleziono ani kawał- 
Ko rozsiekanej z taką pasją kobry, 
Widocznie rozsiekano ja na mak. 
Albo też wąż był złudą wyczerowane, 
przez fakira. Tax przypuszcza sam 
sedzia, który po tym wyp&dku wniósł 

podanie o przeniesienie go do An- 
elii. /Dziennir Bydgoski/, 
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zwracamy uwage czytelnikom naszym 
na wydawiiictwa, Które nabyć można 
w administracji Światła, 

ul. Na Wzgórzu lO, lub w oddziale 
administracji, Nowodworska. 49,Mm,7, 


Już po wydgaz 
Swiątła Prawdy, 
mość o Śmierci jednego z najwięk 
szych w Polsce krzewicleli kultury 
duchowej, Karola Chobota. 

Zmarły był autorem i wydawcą licz 
nych dzieł z dZiedziny okultyzmu, 


qumeru czerwcowogk 
do PS nas wiados- 


spirytyzmu, astrologii, cniromancji 
itp. Wielki bojownik przyrodolecz- 
ALCLWA-1 idei wróżbiarstwa, zmarł 
l4 czerwca o godzinie Y, w Druskien- 
nikacr na Wileñszczy2nie, w drodze 
na dworzec sxąd mimo Złego samo po- 
czucia, miał się udać du Gayni. 
smierć zaskoczyła go podczas pracy 
która wypełniała całe jego życie 
docZzeSł:e, 

wielkim duchom w zaświatach przy- 
był rowy LOWarżyBz, 

Cześć Jego pamięci | 
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Z powodu nadmiernego nawału pracy 
1 wielkich trudności vecinicznycn 


wycnodzi niiiiejszy numer z małym 
opóźnieniem, 
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Zainteresowanym udzielamy porady 


i pomocy». 

-Redakcja czynna coüziennie od 
godz. l6 T 2874 

Reuaktcr nacz.przyjm, w PLALKI 
od lo — lY god. 
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Osoby senzytywne o zdolno$ciach 
mediunicznych, jasnowddzących itp, 
prosimy zgłosić się do redaxcji 
Światła Praway, celem przeprowadze- 
nia pracy statystycznej, 
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LIALSA AS Br duse. Log abes, 0. OB ŁK 


A VORST PPIP I AICA AAA LIA AA 


bogata w dzieła creści IDRC, JP IARE E aia de paychólogiczne ją 


naukowej i belecrystycznej. © 


Otwaraa w środy i piątki od 1/7 - ds 'BodZ, 


Bydgoszcz 
Na Wzgórzu lO m.4. 
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W piatek każdego tygodnia, miedzy godz, 19 a 
POKÓJ PANUJE NA ŚWIECIE; A MIŁOŚĆ ŁĄCZY 

We środe każdego tygodnia, w godzinach jax 

W OPIECE I MOCY BOŻEJ, JESTES 


JESTESMY W 
I BEZPIECZNI, 


A ISEUDLCTIN 


il. pbze2z.dl0 mieu: 
NARODY, 


żej: 
ZDROWI, SILNI, SPOKOJNI 


Codziennie miedzy godz,ly a 23 przez 10 minut: 
NIECH -MOCh JANE OŚWIECĄ LUDZKOSC CAŁĄ. 


NIECH DUCH POKOJU SZERZY SIg PO 


SWIECIE 


NIECH LUDZI DOBREJ WOLI GROMADZI DUCA IISPOLPRAQ X. 


NIECH WYBACZENIE NZAJEMNE 


STANIN SIę DZIŚ ZASADNICZYM PORE 


UDZKOŚCI. 


NIECH MOC viis P diri» CHRYSTUSA I JEGO A 


Adrde (omes z: OAM trac: cra + 4, Na Wzgórzu lO, n.4, 
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Oddział Auminigtracji: Bydgoszcz, Nowoaworska 490.7. 
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Redaxcja resopisów nie zwraca i nie przaonowajae. 
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iNydawca i Redakcor odpowiedzialay: Gerard 


Dorr,Bydgogzeż,Na Wzgórzu 10. 


Druk: Świacło Prawdy, Bydzoszcz, 


